
  
    
      
    
  


    
      
        Hen­ryk Zbierz­chow­ski

        Noc świę­to­jań­ska

         

        
              Ta lektura, podobnie jak tysiące innych, jest dostępna on-line na stronie
              wolnelektury.pl.
            

        
            Utwór opracowany został w ramach projektu Wolne Lektury przez fundację Nowoczesna Polska.
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Noc świę­to­jań­ska





Idzie So­bo­tów­nej.






Niech wszyst­ko bę­dzie ci­che i bez­gło­śne,  
Jak le­śnych je­zior za­klę­ta ba­jecz­ność,  
Niech wszyst­ko bę­dzie ja­sne, jak łzy ro­śne,  
Kie­dy w nich mie­siąc roz­ko­cha się srebr­ny,  
Niech wszyst­ko bę­dzie nie­zna­ne, jak wiecz­ność,  
Świę­te, jak du­szy ja­kiś wzlot pod­nieb­ny,  
Niech wszyst­ko bę­dzie ci­che i bez­gło­śne!  

 


Za­czną się no­ce ci­che, świę­to­jań­skie,  
Kie­dy się księ­życ na li­ściach roz­świe­tli —  
Z karcz­my, gdzie go­dy lud ob­cho­dzi pań­skie,  
Le­ci głos ja­sny skrzy­piec i ba­se­tli,  
Po­trzą­sa w dro­dze fa­lę ży­ta ciem­ną 
I echem wpa­da w bo­ru toń ta­jem­ną.  

 


Co to? zkąd dźwięk ten, co sko­nał tak z ci­cha?  
Czy śpią­ca zie­mia przez sen tak od­dy­cha,  
Czy noc tak cud­nie prze­mó­wi­ła gwiezd­na,  
Że ja­kiś urok w jej głę­biach się zi­ści?  
Kwia­ty otwar­ły nie­spo­koj­ne oczy,  
A blask mie­sięcz­ny przedarł­szy gąszcz li­ści,  
Za­pa­lił na­gle le­śne uro­czy­sko, 
Wy­wro­ty pien­ne i je­zio­ro bez dna,  
Gdzie wiecz­na ciem­ność po fa­lach się to­czy. 

 


Patrz! w dziu­ple brzo­zy, coś jak oczy bły­ska,  
Patrz! pa­ję­czy­ny świe­cą jak ob­rącz­ki,  
A pień spróch­nia­ły, jak le­śny ka­ga­niec,  
Błęd­ne ogni­ki wzię­ły się za rącz­ki 
I w mro­kach dziw­ny roz­po­czę­ły ta­niec.  
A na mchach le­śnych cu­dow­nie się zło­ci 
Za­klę­ty cza­rem, zło­ty kwiat pa­pro­ci...  

 


O pa­ni mo­ja ja­sna! o kró­lew­no!  
Uko­ję cie­bie mo­ją zwrot­ką śpiew­ną,  
Ży­cie ci cza­rem ba­jecz­nym roz­zło­cę,  
W te ja­sne, zło­te, świę­to­jań­skie no­ce!  
W ci­szy uro­czysk, w łzach mie­sięcz­nych, lśnią­cych,  
Wśród drzew sre­brzy­stych — tę­czo­wych pa­ję­czyn,  
Wśród błęd­nych ogni i ech ko­na­ją­cych 
Prze­śni­my chwi­le cu­dow­ne za­rę­czyn...  

 


Niech wszyst­ko bę­dzie ci­che i bez­gło­śne,  
Jak le­śnych je­zior za­klę­ta ba­jecz­ność,  
Niech wszyst­ko bę­dzie ja­sne, jak łzy ro­śne,  
Kie­dy w nich mie­siąc roz­ko­cha się srebr­ny,  
Niech wszyst­ko bę­dzie nie­zna­ne, jak wiecz­ność,  
Świę­te, jak du­szy ja­kiś wzlot pod­nieb­ny,  
Niech wszyst­ko bę­dzie ci­che i bez­gło­śne!  

 




  
    
      Przyjaciele Wolnych Lektur otrzymują dostęp do prapremier wcześniej niż inni. Zadeklaruj stałą wpłatę i dołącz do Towarzystwa Przyjaciół Wolnych Lektur: wolnelektury.pl/towarzystwo/

    

  
    
      Podoba Ci się to, co robimy? Wesprzyj Wolne Lektury drobną wpłatą: wolnelektury.pl/towarzystwo/

    

  
    
      Informacje o nowościach w naszej bibliotece w Twojej skrzynce mailowej? Nic prostszego, zapisz się do newslettera. Kliknij, by pozostawić swój adres e-mail: wolnelektury.pl/newsletter/zapisz-sie/

    

  
    
      Przekaż 1,5% podatku na Wolne Lektury.

KRS: 0000070056

Nazwa organizacji: Fundacja Wolne Lektury

Każda wpłacona kwota zostanie przeznaczona na rozwój Wolnych Lektur.

    

  
    

        Wesprzyj Wolne Lektury!


        
        Wolne Lektury to projekt fundacji Nowoczesna Polska – organizacji
        pożytku publicznego działającej na rzecz wolności korzystania
        z dóbr kultury.


        
        Co roku do domeny publicznej przechodzi twórczość kolejnych autorów.
        Dzięki Twojemu wsparciu będziemy je mogli udostępnić wszystkim bezpłatnie.
        


        
            Jak możesz pomóc?
        


        
            [image: Logo 1%]

            Przekaż 1% podatku na rozwój Wolnych Lektur:

            Fundacja Nowoczesna Polska

            KRS 0000070056
        


        
            Dołącz do Towarzystwa Przyjaciół Wolnych Lektur i pomóż nam rozwijać bibliotekę.
        


        
            Przekaż darowiznę na konto:
            szczegóły
            na stronie Fundacji.
        


    

  
    
      Wszystkie zasoby Wolnych Lektur możesz swobodnie wykorzystywać, publikować i rozpowszechniać pod warunkiem zachowania warunków licencji i zgodnie z Zasadami wykorzystania Wolnych Lektur.
Ten utwór jest w domenie publicznej.
Wszystkie materiały dodatkowe (przypisy, motywy literackie) są udostępnione na Licencji Wolnej Sztuki 1.3.
Fundacja Nowoczesna Polska zastrzega sobie prawa do wydania krytycznego zgodnie z art. Art.99(2) Ustawy o prawach autorskich i prawach pokrewnych. Wykorzystując zasoby z Wolnych Lektur, należy pamiętać o zapisach licencji oraz zasadach, które spisaliśmy w Zasadach wykorzystania Wolnych Lektur. Zapoznaj się z nimi, zanim udostępnisz dalej nasze książki.

      E-book można pobrać ze strony: http://wolnelektury.pl/katalog/lektura/impresye-noc-swietojanska/

      Tekst opracowany na podstawie: Henryk Zbierzchowski, Impresye, nakł. Księgarni D.E. Friedleina, Kraków 1902. 

      
              Wydawca:
              Fundacja Nowoczesna Polska

      Publikacja zrealizowana w ramach projektu Wolne Lektury (http://wolnelektury.pl) na podstawie tekstu dostępnego w serwisie Wikiźródła (http://pl.wikisource.org). Redakcję techniczną wykonała Paulina Choromańska, natomiast korektę utworu ze źródłem wikiskrybowie w ramach projektu Wikiźródła.

      Okładka na podstawie: Robb North, CC BY 2.0

       

      
              Plik wygenerowany dnia 2023-08-18.
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